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P. Ziemieriski uczęszczało okcło  45  
osób,  z pośród których niejedna w y ­
korzysta odpowiednio  zdobyte na kur­
sie wiadomości .

Niedziela 27 IV b. r. była „Dniem  
Młodych". O godz. 10 p. poł odbyło  
się w Kościele Najsłodszego Serca  
Je z u so w e g o  naDOŻeństwo, o godz. 11 
ppoł w sali „Sokoła" imponujące  
zebranie Młodych. Po powołaniu do 
prezydjum p.p. Licówny, Gałęezanki  
Soboia i BatKa, przew. p. Włodzimierz  
Bilan wygłosi ł  dłuższe przemówienie  
ne temat  zagadnień bieżących, które 
zostały przyjęte burzą oklasków. Nas­
tępnie przemawiali  gorąco oklaskiwani  
deiegat Dzielnicowego Komitetu Mło­
dych ze Lwowa p. Kazimierz Lachow­
ski oraz pp. Stanisław Batko, Tadeusz  
Sobol  z Przemyśla. Podniosłe zebranie 
zakończono krótkiem przemówieniem  
p. Bilana, oraz odśpiewaniem „Hymnu  
Młodych". Wieczorem o godz. 7 od 
było się tradycyjne „Święcone" Mło­
dych. Obok bardzo licznie zgromadzo­
nej młodzieży na sali można było 
zauważyć najwybitniejszych przedsta 
wicieli starszego społeczeństwa naro­
d ow ego  w Przemyślu. W czasie „Świę­
conego" przemówienia wygłosili  Ks.

prałat Dr. Żukowski,  przew. p. Włodz.  
Bijan, płk. Kwiatkowski,  Batko, Malec 
i w. i. W części wokalno muzykalnej  
wzięli ud zh ł  Młodzi pp. Jadwiga Ko­
złowska, Jan Koropka i paru innych.  
Czv,ść oficjalną zakończono wręcze­
niem przez delegata Dzielnicy Lwows­
kiej p Lachowskiego  mieczyków O 
W.P. dwudziestu nowym członkiniom  
i członkom Ruchu Młcdych w Prze­
myślu. „Święcone*  zakończono w 
bardzo miłej a tmosferze  o godz. 4 
rano. W związku z powyższemi  uro­
czystościami wyszedł w znacznie p o ­
większonej objętości  i nakładzie nu­
mer „Ziemi Przemyskiej" poświęcony  
w całości Młodym. Zamieścił  on sz e ­
reg zasadniczych artykułów pp. Dr. 
Zdzisława Stahla, Włodzimierza Bila­
na, Józefa Toczyskiego,  Kazimierza 
Gajewskiego,  M. Kosteckiego,  Józefa  
Mrożka i w  in. a nadto ankietę „Jak 
się zapatruję na Ruch Młodych" w 
której wzięli udział pp. Senator Głą 
D'ński, red. Zygmunt  Wasi lewski ,  b. 
pose ł  r sd. Rymar, prof. (J. J. K Wła 
dysław Tarnowski.

Młodzi w Przemyślu raz jeszcze  
wykazali,  że godni są zaufania jakie 
ich na każdym kroku z-i strony ca ł e ­
go ogółu narodo.wego spotyka.
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W lipcowym numerze „Awangar­
dy" z ub. r. ukazał się artyku ł 
p E lw a rd a  Zajączka pod ty tułem  
„ Ruch młodych a kwest-ja robotnicza" 
w którym  autor przedstawia jak po­
winien ustosunkować się ruch  Mło­
dych 0. W. P. do kwestji robotni­
czej, by praca tych młodych była 
owocną i przyniosła korzyść dla 
spraw y narodowej Autor w swych 
wywodach dochodzi do wniosku, że 
ohcąc nad tą bratnią młodzieżą 

i wogóle nad całą klasą robotniczą" 
pracować, trzeba znać jej potrzeby,

prace dążenia i upodobania, trzeba 
się z tą młodzieżą zżyć by nabrała 
zaufania, którego dziś niestety nie­
ma, do ludzi pochodzących z innych 
klas społecznych.

Chcąc przyczynić się do oświetle­
nia tak ważnej i aktualnej spraw y 
jaką jest spraw a robotnicza, i s tosu­
nek 0. W. P. do niej, pisze swoje 
uwagi i spostrzeżenia, jako robo t­
nik, a więc bezpośrednio w tej waż 
nej spraw ie zainteresowany. Kto 
chce pracować nad pozyskaniem mtu 
dzieży robotniczo — włościańskiej


